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OR.0012.2.1.2013

P r o t o k ó ł  Nr 1/13
z posiedzenia Komisji Budżetu i Rynku Pracy, odbytego w dniu

22 stycznia 2013r. w godz. od 1100 do 1210.

Obecni na posiedzeniu:

· członkowie Komisji:

1. p.Bogdan Kuffel
2. p.Dariusz Szczepański
3. p.Maria Błoniarz-Górna

4. p.Krzysztof Haliżak

5. p.Bartosz Bluma

6. p.Renata Dąbrowska

Członkowie Komisji nieobecni:

1. p.Marian Rogenbuk

- usprawiedliwiony
Komisja składa się z 7 członków, obecnych na posiedzeniu – 6, nieobecnych – 1, stwierdzono quorum i Komisja jest władna do podejmowania prawomocnych opinii i wniosków.

· spoza Komisji:

1. p.Krystyna Perszewska
- Skarbnik Miasta

2. p.Radosław Osiński

- Portal internetowy Chojnice.com
Radny Bogdan Kuffel – ze względu na chorobę Przewodniczącego Komisji p.Mariana Rogenbuka, nie ma w zapisach statutowych zastępcy, w związku z tym zostałem poproszony o poprowadzenie dzisiejszego posiedzenia Komisji, dlatego proszę o przegłosowanie, czy członkowie Komisji wyrażają na to zgodę.

Członkowie Komisji Budżetu i Rynku Pracy przegłosowali na prowadzącego posiedzenie Komisji radnego Bogdana Kuffla.

- 6 za (jednogłośnie)
Posiedzenie Komisji otworzył radny Bogdan Kuffel, powitał przybyłych członków Komisji, Panią Skarbnik i przedstawiciela mediów. Zaproponował poniższy porządek posiedzenia:

1. Analiza i opiniowanie materiału sesyjnego.
2. Omówienie spraw bieżących.

Porządek posiedzenia przyjęto przez aklamację.

Ad. 1

Projekt uchwały w sprawie uchwalenia budżecie miasta Chojnice na 2013r.
Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – zawsze staram się uzasadnienia pisać w taki sposób, żebyście Państwo zrozumieli, jednak rzeczywiście czasem jest tak, że trudno coś napisać, żeby to było bardziej zrozumiałe. W roku ubiegłym realizowaliśmy zadanie „Nauka jest dla wszystkich” 
i nie otrzymaliśmy jeszcze wszystkich środków z Unii Europejskiej, w związku z tym jak rok już się zakończył, to wiedzieliśmy, że tych pieniędzy nie było, nie otrzymaliśmy ich i one są nam należne, powinniśmy je otrzymać w roku bieżącym, czyli jest to wstępnie 118.666 zł. Z tej kwoty można było do projektu budżetu wprowadzić zadania, które nie były zakończone w roku 2012.

Nie została dostarczona dokumentacja na przebudowę ulicy Człuchowskiej, zgodnie z zawartą umową jest to kwota 36.839 zł i na zagospodarowanie Parku 1000-lecia nie została zrealizowana zapłata za przyłącze gazowe do budynku zieleni w kwocie 61.359 zł i nie został zapłacony rachunek wobec wykonawcy, z którym rozwiązano umowę, ten wykonawca prawdopodobnie nie przebywa 
w Polsce i nie wystawił faktury VAT-owskiej. Zgodnie z umową my wiemy i z rozliczenia my wiemy, ile powinniśmy zapłacić, jednak ustawa o rachunkowości mówi, że nie możemy zapłacić, ponieważ ta osoba jest podatnikiem VAT i my możemy tylko wtedy zapłacić, kiedy on wystawi fakturę VAT, w zasadzie nie mogę nawet przedpłaty zrobić, dlatego jest tak, jak jest, miejmy nadzieję, że w tym roku to się rozwiąże.
Ponadto w dziale „Kultura na rzecz stowarzyszeń” zwiększyliśmy dotację o łączną kwotę 60.000 zł, z tej kwoty 118.666 zł kwota 20.468 zł jest właśnie na to przeznaczone.
Związek Miast Bałtyckich na nasz wniosek jeszcze z ubiegłego roku dopiero w tym roku uruchomi nagrodę, która jest jak gdyby grantem, na sfinansowanie projektu „Pierwszy krok w żeglarstwie”, jest to kwota 20.420 zł, ona już na nasze konto wpłynęła, w związku z tym można było zaplanować po stronie dochodów i wydatków w sporcie. Nie pisałam tego projektu i dokładnie nie wiem, na czym to będzie polegało, ale wiem, że jest to skierowane do dzieci, tak, jak chyba sama nazwa mówi, że pierwszy krok w żeglarstwie, czyli do nauki żeglowania jest to przeznaczone. Będzie to jakby zadanie zlecone, to jest nagroda, czyli trzeba ją wykorzystać zgodnie z przeznaczeniem.

W odpłatności w stołówkach szkolnych w Gimnazjum Nr 2 został zmniejszony pierwotny plan, tam było 50.000 zł, potem jednak szkoła stwierdziła, że nie będzie taka kwota, będzie tylko 40.000 zł, dlatego o 10.000 zł zmniejszyły się dochody i wydatki.

Na przebudowę targowiska zaplanowaliśmy kwotę, taki poszedł wniosek na 1.626.000 zł, w związku z tym, że mieliśmy już oferty na realizację tego zadania w kwotach niższych niż w tym pierwszym projekcie i wartości kosztorysowej, ta wielkość została zmniejszona o 60.000 zł po naszej stronie, natomiast po stronie Unii Europejskiej zostały te środki w kwocie 992.000 zł pozostawione, ponieważ część środków należy nam się już za rok 2012, a dopóki umowa nie była podpisana, była podpisana dopiero w listopadzie, po prostu nie można było wnioskować o refinansowanie.
Przedsięwzięcie „Przeciwdziałanie wykluczeniu cyfrowemu mieszkańców Chojnic”, ponieważ część wydatków nie była zrealizowana w roku 2012, one przechodzą na rok 2013 i to zmienia wartość naszego wkładu i wkładu z Unii Europejskiej, czyli tutaj się dochody i wydatki zmieniły 
o kwotę 155.638 zł, w tym z Unii Europejskiej o kwotę 27.464 zł i z budżetu państwa o kwotę 215.416 zł. Źródłem sfinansowania udziału własnego miasta jest wzrost planowanych dochodów 
z podatku od nieruchomości od osób prawnych o kwotę 32.314 zł, ponieważ środki z Unii nie pokryją wkładu własnego miasta.

W planie finansowym Urzędu w gospodarce gruntami należało wydzielić kwotę 10.000 zł na wykup nieruchomości pod drogi oraz kwotę 2.400 zł na inne wydatki, które były w paragrafie na wynajem pomieszczeń z ZGM na prowadzenie sprzedaży mieszkań. W planach zagospodarowania przestrzenią kwota 25.000 zł, tam mieliśmy 100.000 zł i taka kwota została, ale jest utworzony inny paragraf, bo jest tam umowa zlecenie na właśnie 25.000 zł na ten rok.
Do tej pory remontem i konserwacją parkometrów zajmował się Wydział Komunalny i miał to 
w swoich wydatkach, w tej chwili przenieśliśmy, czyli zmniejszyliśmy plan wydatków w Wydziale Komunalnym i przenieśliśmy do Straży Miejskiej, czyli konserwacja parkometrów będzie w Straży Miejskiej, jest to kwota 25.000 zł.

Mieliśmy gospodarkę śmieciową rozpisaną w jednym paragrafie jako zakup usług, bo przewidywano w pierwszej wersji, że zlecimy to Zakładowi Zagospodarowania Odpadów, potem wersja się zmieniła, w tej chwili będzie to w Urzędzie, w związku z tym trzeba wyszczególnić paragrafy płacowe, pochodne od płac i materialne, czyli zakup materiałów i inne usługi z tym związane, czyli takie koszty administracyjne, to jest właśnie przeniesienie i utworzenie takich paragrafów w kwocie 160.000 zł, w tym jest też przewidziany zakup programu do tej gospodarki, przewidziano to wstępnie, ponieważ taka była oferta, że taki program kosztuje 50.000 zł, być może ten program zostanie zakupiony za niższą cenę, ale póki co jest tak, jak przewidywano.
Z opłat i kar za gromadzenie odpadów dostajemy środki, przy czym też wydatkujemy je i tam jest w ramach konkursu dla stowarzyszeń kwota 5.000 zł, w związku z tym ona występuje w innym paragrafie i takiego paragrafu w projekcie budżetu nie było, należy go po prostu utworzyć.
W kulturze fizycznej z paragrafu „zakup materiałów” przeniesiono 23.500 zł zwiększając wydatki na stypendia dla sportowców.

Również w planach finansowych szkół są zmiany, ponieważ budżet szkół w projekcie budżetu był obniżany o pewne kwoty, czyli wymagania takie były, żeby w budżetach tych szkół zracjonalizować wydatki, szkoły to troszeczkę odmiennie widziały niż mieliśmy to w pierwszej wersji i otrzymując kwotę, która została im przyznana po prostu tak sformułowały swój projekt planu, że trzeba było przenosić między paragrafami i łącznie poprzenoszono 92.698 zł, co nie zwiększyło budżetów szkół do tego, co było w prowizorium budżetowym, czyli ta kwota została ta sama, tylko miedzy paragrafami się zmieniła.
· Radny Bartosz Bluma – pierwsze moje pytanie dotyczy projektu „Pierwszy krok w żeglarstwie”, może ewentualnie poprosić osobę, która za ten projekt, za ten grant jest odpowiedzialna. Teraz użyła Pani Skarbnik też słowa, sformułowania, była oferta jeżeli chodzi o ten zakup programu komputerowego do obsługi gospodarki śmieciowej i chciałem dopytać, czy była oferta przez oferenta, który taki program oferuje do sprzedaży, czy to było zapytanie ofertowe wysłane przez miasto.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – to była oferta, była firma, która po prostu chce zarobić i oferowała program, przyszła z tym programem, więc zapoznaliśmy się, czy on jest aż taki rewelacyjny i super, złożyła taką ofertę na taką właśnie kwotę. Oczywiście przed zakupem normalnie musi być zachowana ustawa o zamówieniach publicznych i w zależności od kwoty, to będzie wybrany tryb zamówienia.
· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – czy Pan radny Bluma życzy sobie odpowiedzi na to pierwsze pytanie teraz, czy kogoś poprosić, czy…

· Radny Bartosz Bluma – chciałbym uzyskać informację, kto tym projektem się zajmuje i sam mogę podejść i zapytać o szczegóły.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – to proszę się zgłosić do Pana Michała Karpiaka.

· Radna Maria Błoniarz-Górna – ja co prawda wczoraj już zadałam to pytanie, ale nie było Pani Skarbnik i myślę, że w tej chwili dowiem się dokładnie. W rozdziale zadania z zakresu kultury fizycznej zwiększa się wydatki na stypendia, a zmniejsza się zakupy materiałów o kwotę… Ja mam jedno pytanie, to, że zwiększyć na stypendia tak, ale co to są za materiały, w jakim dziale one były zaplanowane i skąd się to wzięło, bo tak sobie ogólnie rzucić materiały, chciałabym wiedzieć dokładnie, z którego Wydziału Urzędu Miasta te materiały są wzięte.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszwska – to są wydatki w sporcie w pozostałej działalności sportowej, niezupełnie rozdział 92605, teraz zostało tam 21.000 zł, to jest zakup nagród na przykład, materiały biurowe raczej tam nie są kupowane, to są przede wszystkim nagrody.

· Radny Dariusz Szczepański – nie wiem, czy ja dobrze usłyszałem i chciałbym odpowiedź, czy miasto płaci za ten lokal w ZGM jakieś pieniądze? Jeżeli płaci, to w jakiej wielkości.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – sam czynsz będzie kosztował niespełna 2.400 zł 
w skali roku i potem ewentualnie za media około 1.840 zł, ale to już będzie zakup usług.
· Radny Dariusz Szczepański – czy ZGM nie mógł nam, przecież jest to nasza Spółka, podarować lokalu, m musimy za niego płacić? Rozumiem media, wykorzystujemy pewien element, internet i tak dalej, natomiast dla mnie jest to troszeczkę dziwna sprawa, że musimy płacić 
w ZGM za lokal.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – patrząc pod tym kątem Spółka jest nasza, to jest prawda. Ale patrząc pod kątem Spółki, to Spółka nie może działać na swoją niekorzyść.

· Radny Dariusz Szczepański – za chwilę nam ktoś zarzuci, że biuro zostało otwarte w ZGM-ie, jak mogło być otwarte w naszym Ratuszu.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – tutaj chyba takie inne względy za tym przemówiły, żeby to było właśnie w ZGM, domniemam, że po prostu trzeba szukać dokumentów, żeby nawet udzielić odpowiedzi osobie, która chce to mieszkanie kupić, żeby nakierować, co ma zrobić, więc muszą wiedzieć, jaki jest status chociażby własności tego mieszkania, więc być może na bieżąco zaraz uzgadniają to w ZGM jak to wygląda, być może dlatego. Jeżeli Pan mówi 
o wynajmie, myśmy też wynajmowali wówczas, jak Architekt Miejski zajmował pomieszczenie w budynku na Placu Jagiellońskim, też płaciliśmy czynsz za wynajem.
· Radny Dariusz Szczepański – kwota za media to jest miesięcznie, czy to jest w skali roku?

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – to jest w skali roku, mówię o wielkościach rocznych.

· Radny Krzysztof Haliżak – ja mam pytanie jeśli chodzi o źródła finansowania tego przeciwdziałania wykluczeniu cyfrowemu, bo tutaj jest w zapisie, że wzrost planowanych dochodów 
z podatku od nieruchomości, rozumiem, że zakładamy, że te dochody, na jakiej podstawie zakładamy ten wzrost?

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – na takiej podstawie, że po analizie wykonania mniej więcej już za rok 2012 jest możliwość, że być może ta kwota będzie większa, ale jak to się ułoży, to tego do końca i tak nie wiemy, jednak realnie jest to możliwe, jeżeli nic się na rynku nie wydarzy, to jest to możliwe, to nie jest nic naciągnięte ponad plan, bo gdybym chciała wziąć 
i zaplanować podatek od nieruchomości należny, czyli tak zwany podatek przypisany, to byłaby to kwota dużo większa, niż mamy w budżecie. My mamy to zaplanowane do jak gdyby realnych wpływów w ciągu roku, bo co to da, że zaplanuję, że dostanę 14 mln zł, a wpływa rocznie 10 mln zł, to bez sensu.

· Radny Krzysztof Haliżak – jeszcze mam pytanie odnośnie tego, rozdział gospodarka odpadami, chodzi o to, że te 160.000 zł to jest utworzenie nowych stanowisk pracy do obsługi, w tym sam program ma kosztować 50.000 zł, bo 160.000 zł to osoby, które będą obsługiwały również sprzęt i program 50.000 zł. Troszeczkę wydaje mi się to dziwne, bo mówiąc szczerze robiłem drobne rozpoznanie na rynku i pytałem osoby, które handlują podobnymi programami i program tego rodzaju to są koszty rzędu 5-10 tys.zł. a nie 50, więc pytanie, czy to nie jest, ja wiem, że zakładamy jakiś bezpieczny zapas, ale nie 5-krotnie więcej. Ja rozumiem też, że program musi współdziałać z bazą danych jeśli chodzi o ewidencję ludności i tego rodzaju rzeczy, więc to nie jest zwykły arkusz kalkulacyjny, ale mimo wszystko uważam, że to jest zbyt duża kwota.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – my tak to mieliśmy w pierwszej wersji zaplanowane, ponieważ osoby, które to przygotowały i określały jakie będą z tego tytułu dochody i jakie będą z tym związane wydatki nie miały innej informacji o programach i ich cenach, w związku z tym to było przewidziane w takiej właśnie kwocie, co wcale nie znaczy, że my sobie kupimy tak drogi program, bo to rzeczywiście jest strasznie wysoka cena. Będziemy poszukiwali takiego programu, który spełni wszystkie wymogi i nie będzie taki drogi, odbędzie się na zakup normalny przetarg.
· Radny Krzysztof Haliżak – może kilka słów na temat samego budżetu, gdyby Pani zechciała powiedzieć na ile te założenia budżetowe są realne, pytam na przykład o dochody ze sprzedaży nieruchomości, tutaj jest założenie bardzo śmiałe, ponad 16 mln zł  w momencie, gdy w tym roku mieliśmy problem żeby zrealizować 12 mln zł. Owszem, tych parę mieszkań sprzedamy, ale to jest takie bardzo optymistyczne założenie.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – być może, że to po prostu się uda, trzeba zrobić wszystko, żeby ten plan zrealizować i jeżeli to będzie zrobione, to myślę, że nasz budżet nie będzie zagrożony. Sprzedaż mieszkań jest priorytetem i być może właśnie stworzenie tam tego biura w ZGM przyspieszy realizację i ten plan uda się zrealizować. Nigdy nie ma gwarancji, nawet nie ma gwarancji na podatek od nieruchomości, nie wiemy jakie będą udziały w PIT-ach i w CIT-ach, to jest zawsze duża niewiadoma, zawsze może się dużo zdarzyć.

· Radny Krzysztof Haliżak – ale nie zakładamy, że teraz, w tym roku nie było robione wszystko, a mimo tego te założenia były już, że tak powiem naciągnięte, a w tej sytuacji tym bardziej, analizując sytuację ogólnopolską gospodarczą i dlatego drugie pytanie na przykład, jak było 
z realizacją tych założonych wpływów udziału w podatku dochodowym od osób fizycznych 
i tak dalej jeśli chodzi o te centralne pieniądze, jak wyglądała realizacja i czy te założenia też nie są na wyrost.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – jeśli chodzi o udziały w PIT, to sam Minister Finansów mówi, że taką kwotę my powinniśmy w tych dochodach dostać, ale jednocześnie zaznacza, że jest to tylko kwota teoretyczna i wcale w budżecie nie musi być ujęta. Jeśli Pan dobrze czytał opisówkę do projektu budżetu, to tam jest powiedziane, że tam nie ma pełnej kwoty tego podatku w dochodach zaplanowane, czyli jeżeli te dochody będą zrealizowane, to byśmy mieli cokolwiek na górkę, ale nie wiem, Nie mogę nawet powiedzieć jakie było wykonanie za rok 2012, ponieważ dopiero na początku lutego chyba wpłynie ostateczna kwota z tych udziałów, ostateczne rozliczenie. Niepewnie działamy każdego roku, nie ma innej możliwości, z drugiej strony za bardzo się asekurować, to też byśmy mieli pewne ograniczenia, wprowadzalibyśmy niektóre zadania dopiero pod koniec roku, których i tak byśmy nie zrealizowali, więc tak niedobrze i tak źle.
· Radny Bartosz Bluma – mam też kilka pytań dotyczących samego projektu budżetu, jedno 
z pytań również dotyczy właśnie sprzedaży mienia komunalnego. Z informacji, które na ostatniej konferencji bodajże Pan Burmistrz przekazał, 27 lokali, czyli wstępnie jest 27 osób zainteresowanych zakupem lokali i teraz pytanie, czy już szacowano, jakie z tego ewentualnie będą przychody, czy jeszcze nie było żadnej wyceny rzeczoznawcy robione.
Druga sprawa dotycząca w budżecie §3 projektu budżetu, jest zapis, iż w budżecie tworzy się rezerwę. Rozmawialiśmy też kilkakrotnie, na sesji również temat był poruszany, inicjatywy lokalne, chodziło o to, że w projekcie budżetu trzeba wpisać tą informację o inicjatywach lokalnych i zarezerwować jakieś środki, nie muszą być to jakieś konkretne środki w dużej wysokości, wystarczy chociaż 1.000 zł, ale z racji, że mamy odpowiednią uchwałę, to musimy te środki zabezpieczyć, zresztą z Panem Burmistrzem rozmawiałem i mówił, że to będzie uwzględnione. Tutaj wzorem innych miast w naszym kraju, które takie inicjatywy lokalne wprowadzają, rezerwują nawet 1.000 zł, formalność, bo formalność, ale musi być ta rezerwa utworzona na inicjatywy lokalne.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – jeżeli chodzi o te inicjatywy, to nie wiem, Burmistrz nic mi nie przekazywał, natomiast ta kwota, która jest, ona dotyczy tylko zadań inwestycyjnych, ale pod warunkiem, że dochody ze sprzedaży wyniosą tyle, ile są w planie, bo jeżeli te dochody będą mniejsze, to tej rezerwy nie można rozdysponować.
· Radny Bartosz Bluma – ale mamy też rezerwę ogólną.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – to musi być zaplanowane, rezerwa musi być, inaczej uchwała nie mogłaby zostać podjęta.

· Radny Bartosz Bluma – dobrze, musi być, natomiast te inicjatywy lokalne również, wzorem chociażby Warszawy, co ostatnio sobie przeglądałem, tam jest taki zapis, oczywiście nie mówimy tutaj o kwotach, bo tam zdecydowanie jest na wyższym poziomie, natomiast mówię, symbolicznie trzeba to wpisać, żeby było zgodnie z tą uchwałą, która była podjęta przez Radę Miasta bodajże w roku 2011.

Jeżeli chodzi o wpływy z grzywien, kar, mandatów nakładanych przez Straż Miejską, w zeszłym roku było to 80.000 zł, w chwili obecnej mamy skok do 410.000 zł i pytanie, czy to jest urealnienie tych wpływów, które mają być, czy jakieś nowe działania mają być podejmowane przez Straż Miejską?

· Radny Krzysztof Haliżak – to jest przeszło 1.000 zł dziennie, czyli przy założeniu, że 100-złotowy mandat, to 11-12 osób dziennie, świątek, piątek, niedziela musimy wyrobić plan i ukarać, takie jest założenie, więc idziemy tropem naszego Rządu.

· Radny Bartosz Bluma – czy jakiś fotoradar planujemy, czy ograniczamy się do tych kamer, które funkcjonują?

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – nic mi nie wiadomo, żebyśmy zwiększali jakiś inny monitoring, my w tym roku ponad 500.000 zł mamy dochodów z tego tytułu.

· Radny Bartosz Bluma – pytam o to też dlatego, że jest zaplanowany również wzrost wydatków w Straży Miejskiej o około 130.000 zł, w tym między innymi na wynagrodzenia prawie połowę z tej kwoty, bo około 70.000 zł i stąd pytanie, czy może jakieś inwestycje jeszcze w zakresie bezpieczeństwa?
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – nie, żadnych zadań inwestycyjnych nie ma, bo byłyby zapisane tutaj, a nie są, żadne nie doszły i to są tylko wydatki związane z obsługą tych mandatów, im więcej mandatów, tym więcej interwencji, wysyłania pism, bo przecież one nie są płatne gotówką.
· Radny Bartosz Bluma – mam pytanie dotyczące planu finansowego wydatków na 2013 rok 
w dziale lokalny transport zbiorowy, mamy przewidziane 3.177.000 zł i również dopłaty 
w spółkach prawa handlowego 3.177.000 zł. Rozumiem, że to jest dopłata do funkcjonowania Miejskiego Zakładu Komunikacyjnego.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – tak, to jest dopłata do MZK na usługi transportowe łącznie z kwotą, którą otrzymujemy z Gminy Chojnice w kwocie około 1.121.000 zł, ta kwota jest w dochodach, czyli my dajemy różnicę, czyli trochę ponad 2.000.000 zł.
· Radny Bartosz Bluma – ośrodki informacji turystycznej, rozumiem, że to jest w ramach tego Kaszubskiego Pierścienia jeszcze?
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – tak, są to koszt utrzymania Baszty w Fosie Miejskiej.
· Radny Bartosz Bluma – teraz mam pytanie dotyczące kar i odszkodowań wypłacanych na rzecz osób fizycznych i pytanie ewentualnie o możliwości, czy tutaj również z tego paragrafu będziemy płacili jakieś odszkodowania w przypadku, bo w tym roku prawdopodobnie możemy się spodziewać wyroku NSA dotyczącego ewentualnych przedszkoli, czyli tych odszkodowań dla osób, które prowadzą przedszkola w Chojnicach i pytanie, czy ewentualnie tutaj miasto rozważa, czy bierze pod uwagę, że takie kary mogą zostać nałożone.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – nie. Moim zdaniem byłoby to pogwałcenie obowiązującego prawa i w ogóle systemu sprawiedliwości społecznej.
· Radny Bartosz Bluma – no tak, ale niestety, na dzień dzisiejszy prawo wygląda tak, jak wygląda, ustawa nie została zmieniona.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – uważam, że nie należy żądać czegoś, co się nie należy, tak na logikę, wbrew ekonomii?
· Radny Bartosz Bluma – ja rozumiem, ale jest ustawa, która wyraźnie mówi. Natomiast ja mam też pytanie jeszcze inne w sprawie przedszkoli. Planujemy w tym roku wydatki na poziomie około 6.500.000 zł przy podobnych, trochę niższych nawet wydatkach w roku ubiegłym. Pytam o to dlatego, sprywatyzowaliśmy nasze ostatnie przedszkole i głównym celem miało być uzyskanie jakichś oszczędności, dlatego pytanie skąd bierze się ta różnica? Wysokość dotacji nie została zmieniona ograniczyliśmy płace związane z tą edukacją przedszkolną w tym przedszkolu „SKRZATY”, a wydatki cały czas rosną.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – jak mogą nie rosnąć, skoro my zamiast dawać 75% dajemy 96%.
· Radny Bartosz Bluma – ale fizycznie jest to kwota taka sama, jak była poprzednio.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – kwota jest inna, niekoniecznie, ma być ta sama kwota, prawda? Jaka będzie kwota w rzeczywistości większa, to Pan zapłaci jeszcze więcej.
· Radny Bartosz Bluma – to pytanie, czyli w tym projekcie przyjmujemy, że ta kwota może wzrosnąć?
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – nie, przyjmujemy, że powinna wystarczyć, taką mamy nadzieję, bo tego Pan do końca nie jest w stanie wyliczyć, nie wiadomo, ile dzieci będzie do przedszkoli uczęszczało i w związku z tym jaka będzie frekwencja w tych przedszkolach, bo to wtedy też liczba dzieci jest ważna i tutaj naprawdę to jest takie wróżenie z fusów.
· Radny Bartosz Bluma – jest dział 85206 wspieranie rodziny i teraz pytanie, czy to są jakieś konkretne działania realizowane, nie wiem, przez Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej, czy to są jakieś działania realizowane przez miasto konkretnie. Pytam o to dlatego, że tutaj pojawiły się pomysły bodajże Platformy o wspieranie rodzi wielodzietnych, czy ewentualnie tutaj są już zawarte jakieś środki przeznaczone na to?
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – to jest zadanie, które realizuje Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej i to nie polega na pomocy finansowej rodzinie, to jest pomoc raczej psychologiczno-pedagogiczna, żeby uczyć, jak żyć.
· Radny Bartosz Bluma – czyli na dzień dzisiejszy środków nie przewidujemy z tym projektem, który gdzieś tam Platforma planowała. Kolejne pytanie dotyczy utrzymania zieleni w miastach 
i gminach, w tym roku Park 1000-lecia, planty, przechodzą generalnie w nasze utrzymanie.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – z tego, co wiem, dopiero od II półrocza.
· Radny Bartosz Bluma – w porządku, ale od II półrocza to zawsze, jakby nie patrzeć, to jest ten szczyt sezonu, gdzie te koszty na pewno będą większe, natomiast my przewidujemy w budżecie dokładnie takie same nakłady na utrzymanie zieleni w miastach i gminach jak w roku ubiegłym.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – nakłady nie muszą być większe, bo jeżeli zmienimy system funkcjonowania i będą tam zatrudnieni pracownicy na robotach publicznych z pewnymi umiejętnościami ochrony zieleni, utrzymania zieleni, to będzie to koszt rzeczywiście taki, który się powinien zmieścić, wówczas zostanie tylko na zakupy, natomiast te roboty publiczne i wynagrodzenia są w innym dziale zaplanowane.
· Radny Krzysztof Haliżak – ja mam jeszcze pytanie jeśli chodzi o dofinansowanie, czy wykup tych usług transportowych w MZK, bo pamiętamy, że był fachowiec, który oszacował, ile to będzie nas, jako miasto, kosztowało i teraz rozumiem jest to jakoś waloryzowane, czy corocznie jest ta wycena usług, z czego wynika ta kwota, którą znaleźliśmy w budżecie?
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – cała umowa dotycząca rozliczenia tych usług transportowych polega na tym, że ta firma na podstawie poniesionych dotychczas wydatków określiła, że mniej więcej przy zachowaniu takiej ilości kilometrów przejazdów ten koszt będzie właśnie w takiej kwocie. Z rozliczenia się MZK za I półrocze wynikało, że nasza dotacja i dotacja 
z Gminy była wyższa od rzeczywistych kosztów bodajże o około 10.000 zł. Nie mamy jeszcze rozliczenia za cały rok 2012, ale wydaje się, że chyba będzie wszystko w porządku, ponieważ nie słychać, żeby MZK się domagało dodatkowych środków, tym bardziej, że z pozostałej działalności ma zysk. Tak, że myślę, że tutaj te środki powinny wystarczyć, a jak nie, to być może trzeba będzie ograniczyć po prostu linie, żeby utrzymać się w tej kwocie, ponieważ nie ma 
z czego dołożyć.
· Radny Krzysztof Haliżak – gdyby Pani ewentualnie taki czarny scenariusz nakreśliła, jeżeli nie uda się.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – po prostu ograniczyć liczbę przejazdów, czy liczbę kilometrów, nie wiem, zmienić organizację.
· Radny Krzysztof Haliżak – ogólnie, jeżeli chodzi o cały budżet, jeżeli nie uda nam się zrealizować własnych dochodów, subwencje nie spłyną w założonych wysokościach, jak ewentualnie będziemy się ratować?
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – jeżeli będziemy to wiedzieli dużo wcześniej, czyli po pierwszym kwartale, czy po półroczu i zobaczymy, że tendencja się utrzymuje, czyli nie uda nam się cokolwiek zrobić, to trzeba będzie zastanowić się, co zrobić dalej, bo jeżeli na przykład do trzeciego kwartału wszystko będzie w zasadzie proporcjonalnie przebiegało, to nie ma takiego zagrożenia, że środków nam nie starczy. Jeżeli środków by nam nie starczyło, a powstałyby wydatki, to byłyby koszty, nie byłoby wydatku, ten wydatek musiałby być sfinansowany w roku 2014, w związku z tym by się przesunęły wydatki na rok 2014. Co jeszcze można zrobić? Być może, że jeżeli by nam się udało w tej chwili spłacić te raty kredytów, które posiadamy i nie zaciągać w tym roku żadnego kredytu, bo możnaby być może tam pewną kwotę zaciągnąć, nie wiem, jak się skończy rok 2012, jaki to da wskaźnik zadłużenia do dochodów, w związku z tym możnaby jakiś chociażby niewielki kredyt zaciągnąć, żeby zrealizować te wydatki, które są. Tak, że po prostu życie pokaże nam, co będzie można robić.
· Radny Krzysztof Haliżak – jeszcze chciałem zapytać o zasadność wydatkowania naszych pieniędzy jeśli chodzi o zakup wyposażenia kina w sytuacji, kiedy jest już potwierdzona informacja, że kino będzie w Pawłówki i w Chojnicach przez inwestora prywatnego.
· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – Panie radny, dwie sprawy. Jeżeli chodzi 
o salę kinową, to Pawłówko, galeria, to jest dopiero w drugim etapie, czyli nie w pierwszym etapie budowy galerii, więc to nie jest rok przyszły ani następny, natomiast jeżeli chodzi o galerię Pana Sobola, to wcale nie ma być kina, a więc z tego co wiem na dzisiaj, więc w tym układzie żadnego miejsca na kino nie mamy.
· Radny Dariusz Szczepański – ja do Pana Krzysztofa, kolejny raz pada, że coś jest potwierdzone, to proszę wskazać te źródła, jeżeli coś potwierdzamy, to źródło, a wszyscy w mieście mówią, że nie będzie, dopiero drugi etap, tak, jak tutaj kolega powiedział.
· Radny Krzysztof Haliżak – więc doniesienia medialne, w ten sposób, doniesienia medialne, 
a poza tym wnioskuję na podstawie tego, że jeżeli ktoś przygotowuje inwestycję pod tytułem „Galeria handlowa”, to na etapie projektu technicznego, budowlanego przewiduje salę na miejsce kinową, na widownię i tak dalej, więc jeżeli projekt budowlany jest zatwierdzany, to później nie ma specjalnie manewru, żeby przekwalifikować miejsce przeznaczone na przykład na salę widowiskową, czy kinową przekwalifikować na salę targową, czy sprzedażową. Więc na tej podstawie mogę sądzić, że to kino powstanie.
· Prowadzący posiedzenie radny Bogdan Kuffel – kiedyś tam powstanie.
· Radny Krzysztof Haliżak – no dobrze, ale powiedzmy patrząc na Tucholę, Czersk, tych sal kinowych tam nie ma i ludzie żyją.
· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – inaczej Panie Krzysztofie, sale kinowe są 
i w Czersku, i w Człuchowie, tylko te po prostu kina, ja wiem Człuchów, tam nawet taki był pomysł, żeby przenieść działalność kinową w momencie budowy, rozbudowy naszego ChDK, jeżeli będą środki do Człuchowa, ale kto by tam jeździł, ale z tego co ja wiem na chwilę obecną, dzierżawca w Człuchowie nie osiągał zysków, jakie sobie założył i to mu się po prostu nie opłacało, ale te sale kinowe istnieją. Dalej, jest w dalszym ciągu sala kinowa w kinie „Kosmos”, ale podejrzewam, że remont byłby tak diametralnie wysoki…
· Radny Krzysztof Haliżak – to już jest sprzedane.
· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – ale ta sala tam jeszcze jest fizycznie, ja mówię w sensie, nie chodzi mi kto jest gestorem w tej chwili, właścicielem tego budynku, ale ta sala kinowa fizycznie z tą pochyłością amfiteatralną w tym pomieszczeniu jest, łącznie z napisem już historycznym „Kino Kosmos”. Z drugiej strony wracając do punktu wyjściowego odnośnie sali kinowej, to od dnia 1 kwietnia bieżącego roku wszyscy producenci na nośnikach filmowych będą mieli kino cyfrowe, a więc mamy dwie możliwości, albo znaleźć formę finansowania, czy to w listing, czy kupić tą aparaturę, którą potem będzie można wykorzystać w momencie rozbudowy, bo ona nie przepadnie, w budynku następnym, czy w innym miejscu na czas przebudowy, czy rozbudowy, czy być peryferyjnym ośrodkiem, gdzie nie będzie się wyświetlało filmów bieżących, aktualnych. Jak widzę stan zaawansowania obydwu galerii, to jeżeli te galerie staną w przyszłym roku, to będę oczywiście ciekaw, a kto wie, czy nie później, nie wiem, to jest kwestia zaangażowania środków finansowych i montażu finansowego, ale mówię, jestem tego pewien Panie Krzysztofie, że jeżeli chodzi o galerię w Pawłówku jest ta sala kinowa w drugim etapie, a więc też etapują, podejrzewam, że to są tak niewyobrażalnie wysokie koszty, a z drugiej strony przy Pańskiej sugestii tam może wejść ewentualnie sieć, czyli budując tą salę kinową byłby kipem, gdyby nie zakładał w projekcie, ponieważ tam wejdzie albo Multikino, albo Sinema, czyli wchodzi sieć. Jak bywa Pan w kinie w Gdańsku, czy oczywiście w Bydgoszczy, to tam na seansach dopołudniowych na potężnych salach jest 10, 15, może się ożywia popołudniami, ale nie do południa, ale to sieć i w tym momencie budujący galerię ma pożytek z dzierżawy pomieszczeń dla sieci, więc sieć w tym momencie, jak to bywało z galeriami innymi spożywczymi, ma jakieś tam zwolnienie od podatku przez pewien okres czasu, bo tam zmienia nazwę, albo przechodzi w ręce innej sieci.
· Radny Bartosz Bluma – jeżeli chodzi właśnie o to zwolnienie od podatku, to właśnie tam funkcjonowanie kina w Pawłówku, to byłaby jedyna możliwość, żeby uzyskać jakieś zwolnienie od podatku w Gminie, bo w Gminie obowiązuje ta uchwała umożliwiająca zwolnienie z podatku od nieruchomości, ale tylko i wyłącznie dla usług i producentów, czyli działalności produkcyjnej, natomiast działalność handlowa nie jest zwolniona z podatku od nieruchomości, ewentualne wybudowanie kina umożliwi jakieś obniżenie podatku. Natomiast ja mam pytanie, tutaj Pani wspomniała o tej możliwości zaciągnięcia kredytu w 2013 roku, jak się domyślam, pytam, jak to się ma do opinii do wieloletniego planu finansowego, którą sporządziła Regionalna Izba Obrachunkowa, która zakłada, że w 2014 roku kwota spłat wyżej wymienionych zobowiązań, tutaj mówimy o zobowiązaniach dotychczasowych, będzie zaplanowana w wysokości 9,98% przy planowanych na ten rok dochodach, przy dopuszczalnym na ten rok wskaźniku spłat w wysokości 10,33%, czyli zostawiamy sobie margines właściwie 0,35% do wykorzystania. Teraz pytanie, jeżeli weźmiemy jakiekolwiek zobowiązanie kredytowe w bieżącym roku 
i nasze dochody diametralnie nie ulegną zwiększeniu, to w tym momencie jakiekolwiek działania współfinansowane z Unii Europejskiej będą poza naszym zasięgiem ze względu na brak możliwości zaciągnięcia jakichś kredytów na sfinansowanie tych działań.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – naszym podstawowym wskaźnikiem jest ten wskaźnik 15 i 60, czyli możemy dojść do 60 i wskaźnik spłaty może być 15 w tym roku. W następnym roku obowiązuje już inny wskaźnik, ten, który wychodzi z wpf, ale to jest wtedy tylko wskaźnik obsługi długu, czyli zadłużenie może wynieść 70%, ale wskaźnik obsługi długu nie może być większy niż…. Jeżeli odłożymy spłatę tego kredytu na przykład za 10 lat, to możemy. Budżet w tej chwili jest tak zaplanowany, żeby jednak tego kredytu nie zaciągać, żeby oderwać się i żeby przełożyć to po prostu na późniejszy okres, kiedy może będzie więcej środków unijnych i na dołożenie do wkładu własnego te kredyty wtedy będą potrzebne. Należy też zwrócić uwagę, że nie wszystkie dochody są zaplanowane, bo ja kiedyś zaplanowałam sobie nawet dotację na stypendia socjalne dla uczniów, ale mówi się, że tego nie mogę zaplanować, bo nie dostałam decyzji, ale ja wiem, że ja to dostanę i ma to wpływ na wskaźnik, czy nie ma? Ma, ale ja tego w dochodach nie mam. Dotacje na MOPS, one w pierwszej wersji zawsze są niższe, ale potem są zwiększane, bo mamy takie społeczeństwo, jakie mamy i ta pomoc jest potrzebna, wtedy w ciągu roku te dotacje są co chwilę zwiększane. Czyli tutaj na pewno te dochody chociażby z tytułu MOPS-u, stypendiów socjalnych na pewno wejdą, w tej chwili tego tutaj nie ma.
· Radny Bartosz Bluma – część dochodów wejdzie, bo nie można ich zaplanować wcześniej, ale część dochodów na przykład może zostać niezrealizowanych, na co wskazywał tutaj Pan Krzysztof, zresztą Pani też mówiła.
· Radny Dariusz Szczepański – kolega Bartosz mnie trochę wyprzedził, jak w tematyce kina byliśmy, z ekonomicznego punktu widzenia myślę, że kino powstanie i firma, czy ktoś, kto pierwszy to zrobi, dlatego drugi etap i możemy powiedzieć tutaj z czystym sumieniem, że może nie dojść w ogóle do skutku w galerii w Pawłówku. Tak, że myślę, że z ekonomicznego punktu widzenia kto pierwszy zrobi kino w Chojnicach, będzie…

· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – tu może dopowiem, uważam, że nie dopłacamy, jeżeli chodzi o strukturę dochodów w ChDK, to z działalności kinowej jest konkretny przychód, to można sprawdzić, który jest elementem wymiernym. Możemy pójść dwiema drogami, drogą pierwszą – wziąć tą aparaturę, zostało to zwymiarowane, ile ona kosztuje z nagłośnieniem i innymi elementami, również ekranem, bo to jest aparatura, nagłośnienie i ekran, to jest 500.000 zł i teraz albo pójść w leasing, ale wiadomo, że w leasingu zapłacimy więcej o ponad 100.000 zł niż zakłada wartość. Druga sprawa, czy wtedy biorąc w leasing Instytut Kultury Filmowej da nam dofinansowanie, a więc sfinansuje w jakiejś tam części, nie wiem w tej chwili ile, ale taka możliwość istnieje, bo to badano. To trzeba rozważyć, bo mówię z drugiej strony, nawet zakładając kwestię leasingu, że z tych dochodów, wzrośnie atrakcyjność tytułowa, to jest tylko kwestia wysyłania, premiera światowa będzie załóżmy jutro, pojutrze, czy za trzy dni mamy to w Chojnicach, to jest kwestia wykupienia przez dystrybutora, a więc atrakcyjność wzrośnie, możemy założyć, że ludzie jednak będą woleli nie jechać do Gdańska, czy do Bydgoszczy, ja się zgodzę, że oczywiście kwestia foteli i innych rzeczy, ale mówię, dołóżmy dojazd, dołóżmy te wszystkie inne elementy i otoczki, to jest rząd nawet kilkuset złotych dla jednej rodziny, która by wyjechała. Nie wiem, zakładamy, że wzrośnie atrakcyjność i tu słuszna uwaga, kto będzie miał pierwszy, a tradycje kinowe były zawsze, jest to jedyne kino u nas 
w Chojnicach, to mnie się wydaje, że będą pożytki, na tym nie stracimy. Pytano się tego, który oferuje ten cały zestaw, że jest to element przenośny, nie jest to trwale wmontowane, że my tego nie odzyskamy, bo na czym polega nowy ekran? Na ramę już istniejącego trzeba nową powłokę założyć, a nagłośnienie to oczywiście jest mobilne, a więc nawet w momencie przebudowy, czy rozbudowy CHDK, tą aparaturę można przenieść do innej Sali w naszej gestii 
w Chojnicach i tam tą projekcję prowadzić.
· Radny Dariusz Szczepański – w najgorszym wypadku, jeżeli jest to przenośne i jeżeli nie będzie przynosiło dochodów, to można się tego pozbyć.
· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – zawsze za niższą kwotę, ale takiego czarnego scenariusza bym nie zakładał. Jeżeli chodzi o Instytut Kultury Filmowej, to trzeba zbadać dokładnie, jeżeli jest w leasing, oni w to nie wchodzą i płacimy więcej, ale to i tak jest taka sytuacja, trzeba znaleźć kwotę 500.000 zł żeby wszedł Instytut, on nam to potem zrefunduje 
w części, ale najpierw trzeba mieć te 500.000 zł fizycznie, żeby to zakupić. Może tutaj były takie obietnice ze strony Pana Marszałka, że i Samorząd Województwa by coś dołożył. Trzeba po prostu znaleźć montaż finansowy. Mówię, mamy bardzo mało czasu, a proszę zauważyć jedną rzecz wracając do Sali kinowej ChDK, jak zwykłymi środkami, proszę zobaczyć, nowy dyrektor, widziałem pracowników chodzących z puszkami farby, na Galę Żeglarską drzwi były odmalowane, było czyściej, od czystości chyba jeszcze nikt nie umarł, a to środkami oczywiście własnymi, farba, pracownik, który ubrał się w kombinezon, malował drzwi, malował postumenty, czy inne elementy. To, co Pan radny Haliżak powiedział wcześniej, nie ma kina w Człuchowie i jeżeli taki był pomysł, że my wykorzystamy z tym naszym sprzętem cyfrowym salę 
w Człuchowie, to przecież tam nikt nie pojedzie, są animozje między Człuchowianami a Chojniczanami. Teraz pytanie, czy do nas nie przyjadą z okolicy, zyskają w sensie kilometrażu. Wyjazd to wyprawa, ja wiem, jak jeżdżę nieraz z młodzieżą do kina, to jest wyprawa i to jest rząd na jednego ucznia w sensie przejazdu ponad 50 zł.
· Radny Dariusz Szczepański – tak się złożyło, że z koleżanką radną trafiło się nam spotkać 
w Multikinie, ale proszę mi wierzyć, że samochodów z chojnickimi rejestracjami w sobotę, czy niedzielę jest naprawdę bardzo dużo, można wziąć kartkę i liczyć.
· Radny Krzysztof Haliżak – samochodów jest bardzo dużo, zainteresowanie jest bardzo duże, więc o tym samym wiedzą prywatni inwestorzy, więc oni mając taką wiedzę na pewno zainwestują w kino, wobec tego ponawiam pytanie, czy jest sens wydawać pieniądze publiczne na to, czym może zająć się prywatny inwestor. Poza tym pytanie jest, czy to jest zadanie własne gminy i to, jeżeli będzie taka sytuacja, że…
· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – powiem Panie Krzysztofie przewrotnie, jeżeli coś przynosi dochody, a w tej chwili przynosi, mówię o ChDK, to oczywiście niebagatelna suma, to pytanie, dlaczego z tego rezygnować. Z drugiej strony są szkoły i funkcja edukacyjna kina. Z kolejnej strony ja słyszę o budowie galerii na zbiegu ulic: Zielonej, Derdowskiego, Mickiewicza i Wysokiej od kilku lat i tam, jak przejeżdżam, to tylko jest piękny płot i oby to ruszyło, ale przecież to potrwa ponad rok, jak ta galeria powstanie w przyszłym roku, to będę się martwił co zrobić z tą aparaturą, którą, mam nadzieję, że znajdziemy środki i kupimy, czy kontynuować. Tradycje były tak duże, przypominam czasy mojej młodości, było pięć kin w Chojnicach. Ktoś powie teraz inne nośniki, że wchodzi telewizja cyfrowa, jakość się poprawiła, ale moim zdaniem, przypominam sobie sformułowanie mego przyjaciela z Bydgoszczy, on przyrównał ekran do koperty a telewizor do znaczka. Nigdy, moim zdaniem, obym się mylił, nie wygra telewizor z kinem, jest atmosfera, otoczka, inne elementy. Zgadzam się z tą sytuacją, czy nie myślą inni, prywatni inwestorzy, ale na razie my to kino mamy i albo pójdziemy do przodu, albo je zamkniemy i tyle w temacie. Nie będziemy mieli pożytków finansowych, bo to jest tak, jak pisanie palcem po wodzie, nikt nie wie co będzie i co się stanie.
· Radny Krzysztof Haliżak – ja mam pytanie, podejrzewam, że sprzedaż kebabów też się opłaca, bo kebabownie w Chojnicach są, czy w związku z tym, że moglibyśmy zarabiać w ten sposób, to też mamy prowadzić kebaby? Po drugie, pytanie, mam nadzieję retoryczne, czy mieszkańcy Tucholi schamieli przez ten okres, kiedy nie mają kina, odkąd się spaliło?
· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – nie jestem miłośnikiem kebabów, ale tutaj inna sytuacja, miasto Chojnice, ani żadna z naszych instytucji, spółek, które nam podlegają nie prowadziła kebabowni, a kino Chojnicki Dom Kultury prowadzi od chwili swego powstania, jak był w różnych miejscach. Pamiętam, że przy ulicy Grunwaldzkiej w Szkole Muzycznej też kino było i były projekcje.
· Radny Krzysztof Haliżak – no ale to też się opłaca, Pan użył tego argumentu, że to się opłaca, a z drugiej strony…
· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – proszę mi nie przerywać, powiedziałem, że się otrzymuje przychody finansowe, nie prowadziliśmy nigdy kebabów, ja nie jestem miłośnikiem kebabów, to jest wolny rynek i wolna amerykanka. Ja powiedziałem tylko jedną rzecz 
i moje zdanie, za które ponoszę odpowiedzialność, bo swoje słowa cenię i znam ich wagę, że skoro mamy, a galerie nie powstaną w tym roku, jeżeli będą w przyszłym to będzie ich sukces 
i niech robią sobie wszystko, żeby mieć pożytki od gestora, ale w tym układzie uważam, że takie ryzyko, jeżeli będzie dofinansowanie zewnętrzne i możemy je zapewnić, to należy to podjąć.
· Radny Dariusz Szczepański – już chyba kończąc ten wątek, ekonomia, no jeżeli mielibyśmy 
w tej chwili tworzyć, wydawać pieniądze na coś, byśmy wiedzieli, że w połowie jest już kino, które funkcjonuje, w drugiej galerii jest kino, które funkcjonuje, w co wątpię i my mielibyśmy wydawać teraz pieniądze na kolejne, na trzeci projektor, czy trzecie kino, to byłoby niezasadne. Natomiast jeżeli, jeszcze raz podkreślę, ktoś, kto pierwszy położy tutaj rękę na wyświetlanie filmów w systemie cyfrowym będzie jedynym, bo nie wierzę w to, że Sinema, czy Multikino wejdzie do galerii w Pawłówku, jeżeli będzie wiedział, że cyfrowy projektor jest i Chojniczanie chodzą tutaj do kina oglądać.
· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – jeżeli można, tutaj dołożę jedną rzecz, dlaczego nikt nie zastanowił się nad jedną, bardzo istotną i ważną sprawą, że my będziemy mieli do rozwiązania problem sfinansowania miejskiej części partycypacji w tym biszkoptowym skrzyżowaniu na Zielonej, więc też trzeba będzie w tym momencie, jeżeli dojdziemy do finansów, też trzeba będzie znaleźć nasz wkład własny na to rondo biszkoptowe, a więc pytanie, 
o tym nikt z Państwa nie wspomniał, a taki problem zaistnieje w tym roku.
· Radny Krzysztof Haliżak – z ronda i w ogóle z układu komunikacyjnego będą korzystali 
w większości mieszkańcy, nie tylko, również przyjezdni jako użytkownicy dróg, czy chodników, natomiast z kina, sam Pan mówił o tym, że na seanse w Bydgoszczy, czy w Gdańsku przychodzi po kilkanaście osób, owszem przed południem, po południu jest powiedzmy 50-100 osób na iluś tysięczne miasto, natomiast w 40-tysięcznym mieście dotychczas, gdyby uśrednić frekwencję w chojnickim kinie, jak wizytowaliśmy z Komisją Rewizyjną Chojnicki Dom Kultury, to z tą frekwencją nie jest nawet tak różowo, żeby powiedzieć o 20-tu osobach średnio na seansach. To też należy wziąć pod uwagę.
· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – przypominam o jednej rzeczy, jeżeli nie pójdziemy krok do przodu, to się skarzemy samoistnie na filmy, które są na nośniku na taśmie 
i w tym układzie będzie jeszcze mniej widzów, bo będą mieli ofertę bardziej atrakcyjną w sensie tytułów i premier.
· Radna Maria Błoniarz-Górna – mówimy o kinie, gdzie możemy zyskać jakieś środki, bo można właśnie dostać z Instytutu Kinematografii, trzeba będzie spróbować do Marszałka Województwa, są jakieś drogi, ale proszę Państwa, nikt z nas się nie zastanowił, czy zaplanowane pieniądze w budżecie na odśmiecanie miasta, jak ja to nazywam, będą wystarczające, że jest ponad milion, że mamy niby zyskać i uważam, że tutaj Pani Skarbnik ma wielką zagwostkę, ponieważ jak ściągnąć te podatki, proszę sobie pomyśleć co tam się może wydarzyć w tej kwocie 3.200.000 zł, kiedy ten 1.000.000 zł musimy dołożyć na samym początku, a my nie wiemy, czy to starczy i nikt nam tego nie dołoży. Tak, że kino 500.000 zł i możliwość dołożenia gdzieś, to jest, że tak powiem, mały pikuś do tego, co nas naprawdę czeka, bo przede wszystkim chodzi mi o te śmieci, o tą straszną ustawę, która nas zdołowała do końca.

· Radna Renata Dąbrowska – ja tylko jeszcze jedno do wypowiedzi radnego Haliżaka, ponieważ naprawdę lubię bardzo kino i bardzo często do tego kina jeżdżę, a jeżdżę dlatego, żeby zobaczyć to na samym początku. Dlatego frekwencja jest tak mała, bo ludzie wyjeżdżają, żeby widzieć ten film na początku, a tej technologii, która jest u nas, to zanim ten film do nas dotrze, to idą tylko ci, którzy albo nie są w stanie wyjeżdżać z różnych przyczyn, czy zdrowotnych, czy innych, że tak dużo czasu tam poświęcić na dojazd, więc jeżeli będziemy mieli to nowoczesne kino i te filmy będą wchodziły do nas jak jest premiera, to zaraz dwa dni, czy trzy dni ten film będziemy mieli, to na pewno ta frekwencja w kinie będzie dużo, dużo większa i jakość tego kina też.
· Radny Bartosz Bluma – tutaj pozwolę sobie jednak nie do końca zgodzić z tego względu, że jeżeli chodzi o ceny, które dystrybutorzy narzucają, one wynikają też z tego, że kto pierwszy dostaje. Sieci są w stanie zaoferować dużo więcej za dystrybucję tego filmu, niż małe lokalne kina i to też powoduje, że u nas do tej pory fizycznie taśma musiała dojechać i było to później, ale w przypadku, kiedy będzie to na nośniku cyfrowym, to kto będzie chciał oglądać ten film 
w ciągu tygodnia, dystrybuować go w swoim kinie, załóżmy w chojnickim ChDK, to będzie musiał zapłacić odpowiednio więcej, po miesiącu te ceny na pewno będą niższe. Tutaj kolejne pytanie, czy te ceny będą, będzie stać Chojnicki Dom Kultury na to, żeby to realizować? Kolejna sprawa, jeżeli rzeczywiście, bo jeżeli chodzi o galerię w Pawłówku, z informacji, które uzyskałem, bo też temat gdzieś tam śledziłem, ma zacząć funkcjonować już, część ma być oddana do użytku już w II kwartale bieżącego roku, zresztą konstrukcja dachu już powstaje, więc rzeczywiście może to być dosyć szybko, natomiast kino planowane w drugim etapie ma być zrobione w roku przyszłym, to jest tylko rok czasu. Jeżeli chodzi o Chojnicki Dom Kultury w bieżącej formie, czyli przy tych krzesłach, nawet, jak będziemy mieli super dźwięk, nie będzie 
w stanie konkurować z kinem, które będzie zapewniało komfort i przyjemność oglądania.
· Radny Krzysztof Haliżak – ja myślę, że kino to jest, że tak powiem, pewien symbol, czy drobiazg, o którym dyskutujemy, ale chodzi o zasadę, o to, czy rzeczywiście wydajemy pieniądze na zasadnicze potrzeby. Śledząc hierarchię potrzeb, to myślę, że potrzeby wyższego rzędu typu kino i kultura ogólnie pojęta są gdzieś tam wysoko w sytuacji, kiedy autentycznie ludzie nie mają co włożyć do gara, więc rozmowa o tym, czy jechać do kina, czy iść do galerii Pana Trzebiatowskiego, to jest dylemat niewielkiej części społeczeństwa i myślę, że powinniśmy jednak zwrócić uwagę na szarą rzeczywistość.
· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – czekałem, kiedy kolega radny to poruszy. Ja lubię te wypowiedzi, kolega ma kwiecisty styl i ta demagogia wychodzi, ale zostawmy to, tą szansę trzeba podjąć. Nie będę wchodził, czy mieszkańcy Chojnic mają co włożyć do garnka, boleję nad tym, brak pracy jest elementem bardzo ważnym i istotnym, ale odnośnie kultury przenieśmy to na Komisję Kultury i Sportu.
· Radny Bartosz Bluma – może ja zakończając ten wniosek, przykład Torunie, gdzie studiowałem pięć lat, w tym czasie pojawiło się tam kino, które spowodowało, że kino „Orzeł i kino „Kopernik” zostały zupełnie zamknięte, one zostały wykoszone z rynku. Jedno kino poszło 
w inną stronę, poszło w kino niestandardowe, gdzieś tam niszowe produkcje były emitowane, natomiast to jest nieopłacalne.
· Radny Krzysztof Haliżak – gdyby Pani Skarbnik jeszcze zechciała mój ulubiony temat określić, na ile realne są założenia, jeśli chodzi o dopłatę do Parku Wodnego.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – póki co jest 300.000 zł na pływanie, co starczy mniej więcej do czerwca, jeżeli dzieci będą uczęszczały tak, jak do tej pory.

· Prowadzące posiedzenie radny Bogdan Kuffel – myślę, że zakończyliśmy dyskusję, resztę elementów pozwolę sobie podsumować podczas sesji, odbyłem rozmowę z Przewodniczącym Komisji Budżetu Marianem Rogenbukiem, więc przedstawię to na sesji.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie  wieloletniej prognozy finansowej na 2013r.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie udzielenia bonifikaty od ceny gruntów

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie nadania nazwy ulicy

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie zatwierdzenia planu pracy Komisji Rewizyjnej Rady Miejskiej 
w Chojnicach na 2013 rok

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie zgody/odmowy na rozwiązanie stosunku pracy z radnym
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Ad. 2

Spraw bieżących nie poruszono.

Z uwagi na wyczerpanie porządku posiedzenie Komisji zakończono.
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